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Mieszkanie w Alejach Racławickich
Mogę się mylić, ale wydaje mi się, że numer jakby było 22a. W każdym razie jedyne
okno  z  naszej  kawalerki  wychodziło  dokładnie  na  Kościół  Garnizonowy.  Ja  to
mieszkanie odwiedziłam po latach. W tym mieszkaniu, w którym myśmy mieszkali,
była jakaś bardzo niepełnosprawna pani, starsza ode mnie, która hodowała na tym
oknie bardzo piękne amarylisy. I jak ja weszłam do mieszkania, to zobaczyłam, że
kredens, który moi rodzice kupili i którego nie zabrali na nowe mieszkanie, bo był tam
niepotrzebny, ten kredens wciąż jeszcze stoi, jakkolwiek bardzo obszarpany. Ale ten
kredens jest gdzieś na moich zdjęciach z tego mieszkania. I to było fajne. Ta pani
zresztą, która tam mieszkała, jakoś tak się bardzo ucieszyła, jak ja jej opowiedziałam,
że tu kiedyś mieszkałam.         
To był jeden pokój. Właśnie był kredens, był stół i był tapczan i coś, co się nazywało
wówczas „amerykanką” czyli taki fotel rozkładany. Na tapczanie spali moi rodzice, a
ja spałam na tej amerykance. Tam była jakaś łazienka jeszcze… i właśnie jedno
okno.  To był  maciupeńki  pokój.  Ale myśmy tam mieszkali  rok albo może nawet
niecały rok, więc nie było problemu. Ja miałam dość blisko do szkoły, więc byłam
zadowolona. I miałam [moją przyjaciółkę] Elkę zaraz obok. Trafiłabym bardzo dobrze
do jej mieszkania. Ona nie w tym samym bloku mieszkała, ale bardzo blisko. Bardzo
bym chciała wiedzieć, co się z nią dzieje teraz.
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